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Telegraficzne wiadomości. 

Paryż, 16. Stycznia — Pogłoski o odkrytym spisku na życie cesa- 
rza nabierają większego prawdopodobieństwa, po odbytych w Vaugirard 
aresztowaniach. 

Madryt, 18. Stycznia. — W rozkazie gabinetowym, który w tćj 
chwili ogłoszonym został, powiedziano , że jen. Narvaez popadł w naj- 
wyższy stopień królewskićj niełaski, ponieważ potajemnie 1 w sposób 
ubliżający ogłosił petycyą przesłaną królowćj na dniu 15. Grudnia, Tym 
rozkazem zażądano równocześnie wykonania rozkazu z d. 9. Grudnia. 

Turyn, 13. Stycznia. — Minister spraw wewnętrznych stara się 
wykryć tego, który upowszechnił pismo papieża do króla Piemontu 
w chwili, kiedy obrady toczyły się nad prawem małżeństwa. 

Genua, 13. Stycznia. — Odczytano i tu z ambon po wszystkich 
kościołach zbiorowy list pasterski względem książek zakazanych i gazet. 

Berlin, 14. Stycznia. — Naj. Pan raczył zamianować tajn. sekre= 
farza kancelaryi w ministerstwie sprawiedliwości Maliessa, radzcą kan- 


celaryi. 


Berlin, d. 17. Stycznia. — Nie tylko dwory północne porozumiały 
się względem pism wierzytelnych, uznających cesarstwo francuzkie, ale 
jeszcze rząd nasz porozumiał się z innemi mniejszemi dworami niemiec- 

iemi względem treści not dyplomatycznych, w tćj mierze przesłanych. 

Naczelny prezes prowincyi praskićj wydał podobne rozporządze- 
nie względem wschodzców polskich, jak naczelni prezesowie W. Ks. 
Poznańskiego i SŚzląska. Co do dozoru nad wychodzcawmi polskiemi jaż 
od lat wid zuajdojącymi się w Prusach wydał szczegółowe dawnićj 
rozporządzenie. pd 
© — Sprawa katolicka przyjdzie wkrótce pod obrady drogićj izby. 
Ze względu na wysokie jćj znaczenie, przedstawiam tu w skróreniu, dla 
bliższćj wiadomości czytelnika, treść wniosku dotyczącego, podanego 
do izby przez frakcyą katolicką w połączeniu z frakcyą polską. Wnio- 
skodawcy wnoszą: aby izba uchwaliła adres do N. Pana, prosząc go 
o zniesienie reskryptów ministra oświecenia z dnia 22 Maja i 16. Lipca 
z. r. ograniczających odbywanie misyi katolickich oraz wychowanie 
i przesiedlanie się katolickich duchownych. W motywach wnioskoda- 
wey powołoją się na art. 12 ustawy konstytucyjnćj, gwarantujący wol- 
ność Zblicznego obrządku religijnego, a który reskryplt mmisteryalny 
z d. 22. Mają r.z, gwałci, zakazojąc odbywania duchownych misyi w gmi- 
nach katolickich, "które leżą rozsiane pośród przewyższającej ludności 
ewangelickiej. "Według art. 4, ustawy konstytacyjnej słaży powołanym 
prea biskupów misyoparzom katolickim takież samo prawo; jak podró- 

nym kaznodziejom ewangelickim. Wnioskodawcy wywodzą dalej: że 
reskrypt ministeryalny z d 16. Lipca z. r, zakazujący odwiedzania col- 
legiam germanicum, propagandy i wszelkich pod dyrekcyą jezuitów zo- 
stających instytutów, Oraz grożący przeciwnie działającym utratą prawa 
obywatełskiego w Prusiech, wszystkim zaś jezuitom, nie mnićj wycho- 
wanym w jezuickich instytutach cadzoziemskim duchownym zabraniający 
osiedlenia w się w tymże samym kraju, przesięga daleko prawodawstwo 
| 1848 obowiązujące, nianowicie'rozkąz gabinetowy z 23. Grudnia 

845 r, który bic podobnego nie zawiera i tyjkg grozi, ŻE rząd nie da 
przyzwolenia swego do duchownych urzędóży tym osobom, które bez 
szczególnego pozwolenia rządowego odebrały Święcenie kapłańskie za 
granicą. Lecz przepisy te, dowodzą wnioskodawcy, znie-ione zostały 
w całćj osnowie swćj artykułami 12., 15. i 18. ustawy konstytucyjnćj, 
reskrypt zatem ministeryajny stoi z nią w *przeczności, ponieważ prze 
owe artykuły autonomia kościoła katolickiego równie w wewnętrznych 
jak zewnętrznych sprawach uznaną została. Powołane zasady ustawy 
onstytucyjnćj były zrestą, jak wnioskodawcy dowodzą, przytaczając 
reskrypt ministrów p. Raumera i p. Westphalena Z d. 25. Lutego 1851., 
przez nichże samych jako stanowiące w całćj obszerność! słowa uznane, 
istanowią zatem dotąd zagwarantowane pod przysięgą prawo dla prze- 
szło 6 milionów katolików. Jest zatem niesłasznem, nieprawnem 1 osno 
wie konstytucyjnćj przeciwnem: 1) aby odwiedzanie colleginm germa- 
nicum, stojącego pod bezpośrednim dozorem papieża, oraz innych jezu- 
ieckich instytutów, katolikom pruskim wzbronionem być miało, skoro 
wszystkim innym wyznaniom Prus odwiedzanie każdego instytutu nau 
owego w kraju i za granicą jest dozwolone: 2) aby w razie przeciwne- 
80 działania katolicy pruscy mieli być zagrożeni utratą prawa obywatel- 
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skiego, skoro wszyscy inni krajowcy używają w tym względzie 
bieograniczonćj wolności; 3)aby całym klasom wyznawającym re- 
ligią katolicką miało być wzbroonione osiedlanie się w Prusiech, a za: 
tem w sprzeczności z pokojem westfalskin, z niemieckim bundes- 
aktem i z pruską ustawą konstytucyjną miałoby im być mniejsze 
prawo przyzbane, niż nickatolikom, a nawet niż niechrześcianom. 
Ludność katolicka Prus, mówią przy końcu wnioskodawcy, która przez 
liczne petycye. przez uchwały dwóch sejmów prowincyonalnych, przez 
odezwy biskupów i przez wybór deputowanych Rep wyrażny i silny 
głos, domagając się opieki dla najświęlszych swych praw, oczekuje za- 
spokojenia sprawiedliwych swych skarg przez uchwałę wysokućj izby 
i przez odezwę do N, Vana; oczekuje zaspokojenia tego w interesie reli - 
gijnego i politycznego pokoju, w interesie jedności, siły i przyszłości 
Prus, w interesie zagwaraniowanćj pod przysięgą ustawy konslylucyjnćj. 
Wydane po owych reskryplach objaśnienia ministeryalne złagodziły 
tylko w części ich osnowę, lecz nie przywróciły bynajmvićj pogw»łco- 
nego slanu prawnego. Wniosek powyższy podpisany jest przez 75 ka- 
tohków, na których czele p. Waldbolt, wiceprezydent izby, i poparty 
przez 12 członków frakcyi polskiej. Jestto najważniejsza sprawa, która 
w teraźniejszćj legislaturze przychodzi na stół. Rezultat jéj trudno prze- 
widzieć. Wszakże dowiaduję się z dość pewnego źródła, że N. Pan 
sklonny jest do wymierzenia sprawiedliwości katolikom, lecz że minister 
oświecenia, p. Raumer, sprzeciwia się temu z całych sił. Nadto, N. Pan 
miał objawić wolę, aby w radzie ministrów katolicy mieli dla spraw 
swych osobny ministeryalny wydział, na którego czele postawionym 
być ma wybrany przez arcybiskupów i biskupów kraju posiadający zau- 
fanie kościoła i rząda mąż stanu duchowny lub świecki. Gdyby sprawa 
taki koniec wzięła, p. Raumer ustąpiłby zapewne z ministerstwa. Podo- 
bno teraz jaż o tém myśli, przewidując, że koncesye żądane przez ka- 
tolików stały się koniecznością; gdyby miały być odrzucone, kto wie, 


- coby się z sejmem samym stało. 


Organizacya sądowmetwa pruskiego jest bliską zupełnego wykoń- 
czenia. Połączenie nadreńskiego trybunału kasacyjnego, który dotąd 
był osobnym wydziałem sądownictwa, z kamergerichiem, stanowi od 
nowego roku jedność w postępowaniu sądowćóm w całym kraju. Świeżo 
wniesiony do izb projekt prawa, stanowiący w kamergerichcie najwyż- 
szy trybunał do sądzenia zbrodni stanu, uzupeini organizacyą sądową. 
W konstytucyjnym organizmie Prus władza sądownicza będzie zatem 
najwcześnićj i najporządnićj uksziałconą. Wadą jéj jest drogość proce- 
dary. (Cz.) 

Hamburg, w pierwszej połowie Stycznia. — Dziennik Hamb. 
Nachrichten zawiera drobnym drukiem pomiędzy swemi nowinami 
miejscowemi doniesienie, że niewiastę pewną za niedozwolone golenie 
do więzienia odprowadzono, a jćj siedm dzieci tymczasowo w areszcie 
indagacyjnym umieszczono. Uczacie ludzkości oburza się na tak okru- 
tną surowość, — dzieci prowadzą do więzienia, a matkę przemocą od 
odłączają zo lo, iż je z zarobku uczciwego utrzymywać starała się; i to 
w mieście bogatem, w kraju jak powiadają wielce oświeconym Często- 
kroć chęci najlepsze wyżywienia siebie i familii rozbijają się o prawa, 
które zarobek zakazują jub ścieśniają, — Kiedy w Angln i Ameryce pół- 
nocnój, krajach owych wolności zarobkowania młodzieniec 18 a najpó- 
źnićj 20 lat liczący bie jest już ciężarem familii swojćj, ale sam utrzymać 
się zdoła, tutaj zestarzeć się i posiwieć może, a prawa procederowe na 
to mu niepozwolą. j 

— W, książe oldenburgski zniósł w wojsku przysięgę na konstylucyą. 

Gaz. konserw. szląska dodaje: Zniwelowana już kolćj poznań- 
sko wrocławsko-głogowska, wstrzymaną została Lymczasowo, jak o tem 
przekonać się można z urzędowego zawiadomienia magistratu głogow- 
skiego do tamecznej rady gminnćj »Z powodu niepewności stósunków 
zagranicznych.« Magistrat również tamtejszy podobnie jak wrocławski, 
poznański i leszczyński, założą przeciw temu postanowieniu protest 


w drodze pelycyi. i 
Mrólesiwo polskie. i 

Korespondent Kaliski L| oy da donosi, iż książe namiestnik króle- 
stwa polskiego nagle i niespodziewanie odjechał w dnia 6, Stycznia r. b. 
po południa do Petersburga,  Coroczna wielka prezentacya wszystkich 
władz cywilnych i wojskowyah w ruski Nowy Rok odbędzie się teraz 
przez gubernatora wojennego księcia (GGorczakowa. Namiestnik jeżdził 
wprawdzie dawnićj corocznie do Petersburga, ale zwykle na Wielkanoc 


ruską, zatem teraźniejsza podróż naczelnego wodza w zimie wielkie uczy- 
niła wrażenie, i takową stawiają w związku z uzbrojeniami Rosyi, © kó- 
rych mówią i z innemi politycznemi kombinacyami; jakkolwiek podróż 
ta mogła mieć tylko na cela złożenie osobiście cesarzowi życzeń Nowego 
Roku. Zarazem podróż nawiestnika do Petersburga słażyć może za 
dowód, że cesarz nie prędko do Warszawy zjedzie, jak to niektóre dzien- 
niki zapowiadały. F 

— Zmarły na dniu 49. Gradnia r. z. w Dreznie Bojanowicz Adam, 
pułkownik ze sztaba kwatermistrzostwa jeneralnego b. wojska polskiego, 
urodził się dnia 24. Grudnia 1787 r. w Warszawie, Dnia 10. Sierpnia 
1807. r. wszedł w służbę jako podporucznik do pułku piechoty wojska 
księstwa warszawskiego. Dnia 13. Grudnia 1808 r. postąpił na poru- 
cznika gy tymże pułku. Dnia 1. Kwietnia 1810. r. przeznaczony na ka- 
pilana połowego przy jenerale brygady księciu Sułkowskim. Dnia 18. 
Stycznia 1813. r. postąpił na szefa balaliona do pulku 16 piechoty. 

Dnia 22. Stycznia I815. r. przeznaczony w stopniu majora do kwa- 
texemistrzowstwa jeneralnego wojska Królestwa Polskiego. Dnia 20. 
Czerwca 1815. r. postąpił na podpułkownika, a dnia 26. Marca 1827. r. 
na pułkownika w tymże sztabie, Odbył kampanie w latach: 1808, 1809, 
1810, 1812 i 1813 Znajdował się w bitwach pod 1!łmaznar, Cuidat-Real, 
Tallavera de la Reina, Almanaist, Ocania, Malaga, Romanowem, Smo 
leńskiem, Mozajskiem, C(zerykowem, Tarutyną, nad Berezyną, pod 
Gabel, Penig i Lipskiem. Dnia 19. Października 3813. r. pod Lipskiem 
wzięty był w niewolę, w którćj do dnia 14. Kwietnia I814, r. zostawał 

W r. 1812 ozdobiony krzyżem kawalerskim orderu legii honorowéj 


1 J: 
W r. 1818 orderem ś. Anny H. klasy. W r. 1820 orderem praskim orla 
czerwonego Il. klasy. 


W r. 1829 orderem ś. Włodzimierza Ll. klasy. 
W r. 1830 orderem austryackim komandorskim ś. Leopolda W r. 1830 
ozdobiony został znakiem honorowym za lat dwadzieścia słażby oficer- 
skićj nieskazitelnej. [ 

W r. 1830 służył w tymże samym sztabie, następnie pełnił obowiązki 
szefa sztabu przy oddzielnym korpusie na lewym brzega Wisły i woje- 
wództwie sandomierskićm ,_ostatecznie zaś oddany został do dyspozycyi 
komisyi rząd. wojny, w której biórach był użytym do wejścia wojsk ce- 
sarsko - rasyjskich do Warszawy gdzie leż pozostał. 

— Od niejakiego czasu, ukazuje się w miejscach publicznyah War- 
szawy, biedak, który otworzywszy drzwi, i uniżenie pokłoniwszy się 
czapką obecnym, siada na podłodze, następnie dobywa z blaszanego 
pudelka grzebień, czesze się, poczem z nadzwyczajną zręcznością na- 
wlekłszy igłę, szyje; uskuteczniwszy to, wyjmuje kałamarz, pióro, pa- 
pier i scyzoryk, a odciąwszy karteczkę papieru, wyraźnie i dość fore- 
mnłe pisze prośbę do zebranych gości o wsparcie, nakoniec napełniwszy 
sobie kieliszek, pije za ich zdrowie. Zapewne niejeden z czytelników 
powie: »i cóż w tem dziwnego?e w samćj rzeczy, nie byłoby to żadną 
osobliwością, gdyby wspomniony biedak, tak jak każdy inny człowiek 
uskuteeznial to rękami, ale kaleka ten będąc pozbawionym rąk, wyko- 
nywa to wszystko nogami! 

Francya. ; 

Paryż, 15. Stycznia. — Dekretami z wczorajszćj daty wielu ofice- 
rów armii otrzymało wyższe stopnie. Pięciu newych dywizyi jenerałów 
i 7 nowych jenerałów brygad mianowanych zostało. Nazwiska owych 
pięciu jenerałów dywizyi są: Pieffć de Łievreville, de Ladmirault, Cor- 
nemuse, Daumas i Certain- Canrobert. 

— Dowódzca naczelny gwardyi narodowćj w departamencie Sek wa- 
ny jenerał markiz de Lawoestin otrzymał wielki krzyż legii honorowej. 

— Monitor donosi, że wszystkie osoby, które sobie życzą bywać 
na recypcyach u cesarza powinny się dać przedstawić cesarzowi na wie- 
czorkach, w Tuileriach, a mianowicie Francuzi przez jego exc. wielkie- 
go podkomorzego, cudzoziemcy przez posłów swojego narodu. 

— Polityka śpi teraz, dyplomaci tańczą. Mimo to różne chodzą po- 
głoski, których prawdziwości nie zaręczamy. Tak mówią, że hr. Wa- 
lewski poseł w Anglii zastąpi ministra spraw zagranicznych p. Drouin de 
Lhuys. Niesie także pogłoska, o odkryciu spisku na Życie cesarza, w shu- 
tek czego aresztowano dwie osoby, po wielkim oporze przez nich sta- 
wionym. Przytćm kilku ajentów policyjnych miało ponieść rany. Po- 
,dobno odłożono plany ożenku na czas pomyślniejszy, bo teraz cesarz 
|całkiem jest zajęty Hiszpanką Montijo, która podobno napiera o bliższe 

[związki małżeńskie, które przecie niewpływałyby na następstwo tronu 
| ge wią 

: — Od kilku dni odbiera sobie tu wiele osób życie. Wczoraj 5 
osób popełniło na sobie samobójstwo, 

— Assemblée nationale powiada, że tradno przestać na oświad- 
czeniu Monitora, względem osoby bardzo wysoko postawionćj, kiedy 
wiadomo wszystkim, że ta osoba płacić nie chce przegranych difereneyi. 

— Że wszystkich departamentów nadchodzą wiadomości o nadzwy- 
czajnie łagodnym stanie powietrza i wszędzie kwiiną na dobre drzewa 
owocowe, a niektóre już się zawiązały, Około Rouen pola bujnie zie- 
lenią się i wydają kwiaty, a po ogrodach wciąż róże kwitną. Karczohy, 
ziemniaki, sałaty tak doszły, jak w Kwietniu. Gmina w Montreuil me- 
daleko Paryża znajduje się w rozpaczy, bo brzoskwinie kwitną, a jeżeli 
zimoa nadejdą, to po całym dochodzie będzie tćj gminy, bo za brzo- 
skwinie gmina ta co rok zyskuje milion fr. Rzecz ta dla gminy jest bar- 
dzo ważną. Okładając więc ziemię około drzew brzoskwiniowych lo- 
dem, a same drzewa obwięzują słomą, aby promienie słońca na nie sil- 
nego wpływa niewywierały, przez co chcą wstrzymać podnoszenie się 
soków w drzewie. 

— W skutek deszczów podniosła się woda w Sekwanie, tak że ró- 
wna się z nadbrzeżami, j 

Anglia. 


POPP Stycznia. — Opowiądają lu za rzecz pewną, że 
lord Jolm Russel, przyjmując niedawno ciało dyplomatyczne w urzędzie 
zógranicznym; AA oświadczył, że wydział ten tylko tymczasowo 
administruje, i w bardzo krótkim czasie “lord: Clarendon ministerstwo 
spraw zagranicznych obejwie, 
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Times zastanawia się w dość długim artykule wstępnym nad »śmier- 
cią męczeńską Madiaia, Przypuszcza, że zmartwychwstanie iwkwizy- 
eyi w Toskanii Austrya popierała, wydaje wyrok potępienia na wszy- 
stkie rządy włoskie, i niewątpi, że one wkrótce rachunek ciężki zdać 
będą przymaszone. Na sympatie Anglii łab pomoc, mniema ona, Toska- 
nia, Rzym i Neapol w przypadku napadu albo rewolucyi niewiele pe- 
wnie liczyć będą wogły; państwa te powinnyby się poprzednio znacznie 
poprawić. r 

Do Plymouth zawinął onegdaj okręt Australia, który dnia 5. Paźdz. 
Adelaidę opaścił, Doniesienia z kopalni brzmią wciąż pomyślnie; przed- 
mioty potrzebne do utrzymania życia wciąż jeszcze drożeją: przyby- 
szów ze wszech stron światła jest mnóstwo takie, iż pe miastach na rynku 
pod gołem niebem obozować muszą; z wzrastającą liczbą wychodzców 
i z nabytkiem zlota mnożą się zbrodnie wszelkiego rodzaju; pożądanym 
już bywa system doraźny kalifornijski, a robotnika lub rzemueśłnika 
z dniem każdym Iradnićj dostać. W porcie Adelaidy kiedy Australia 
ztamtąd odplywala, stało 12 czy 14 okrętów z Anglii i kolonii angiel- 
skich, które dla braku majtków ztamtąd ruszyć się niemogły. Majtkowi 
częstokroć 5 do 7 funt. szter. płacy tygodniowćj ofiarują, i wtedy uówet 
powiększćj części nadaremno. Z okrętu Australia uciekli wszyscy majtko- 
wie i kalefaktor, tylko kapitan, oficerowie, sterniki i chłopcy okrętowi 
pozostali. Pomiędzy podróżnymi znajduje się podobno kilku ludzi, któ- 
rym w kopalniach szczęście posłużyło, a którzy teraz pod strzechy ro- 
dziane wracają, aby zarobku owego w pokoju używać. 

Hiszpania. 

Madryt, d. LI. Stycznia. — lustytata religijne mnożą się coraz 
więcej w Hiszpanii. Teraz królowa powołała do życia braclwo dzieci, 
które pod nazwą »l.a santa Infancia«, wszelkie dzieci, od dnia ochrzce- 
nia aż do 14 roku życia, przyjmuje. Księżniczka mala jest protektorką 
bractwa owego, którego celem jest, dzieci pogańskie, mianowicie chin- 
skie, w naukach wiary chrześciańskićj ćwiczyć. Missyonarze mają ode- 
brać polecenie, aby dzieci zaniedbane w Chinach przyjmowali i na wy- 
spy Filipinskie odsylali. Członkowie bractwa składać mają miesięcznie 
po 2 denary: na czele przedsiewzięcia stoją osoby wysoko postawione, 
Jenerał Pavia, ulubieniec królowy niebezpiecznie zachorował; wątpią, 
aby do zdrowia powrócił, 

W tych dniach pojawi się dziennik nowy, czysto ministeryalny, 
który przy nadchodzących zapasach wyborczych w obronie rządu wy- 
stępować będzie, Wybory zajmują obecnie całą uwagę publicznosci, 
Rząd dla Madrytu kandydatów swoich już wyznaczył. Komitet wybor- 
czy opozycyi umiarkowanćj jest wciąż jeszcze zdecydowany, tak w Ma- 
drycie, jak na prowincyi wszystkich kandydatów opozycyi popierać, 
Pomiędzy kandydatami progresistów znajduje się Ordea Asecilla, demo- 


krata. 
Włochy. 

Wedlug doniesień z Rzymu, papież przyjmował dnia 1. Stycznia 
wszystkich oficerów wyższych armii francuskićj w Rzymie, z jenerałem 
Gemean na czele. Jenerał mial przemowę do papieża, w której w wy- 
razach ogólnych o obecnych stosunkach dobrych Rzymu i Francyi mó- 
wił. Papież odpowiedział, że zawsze jest szczęśliwym, kiedy przywódz- 
ców armii francuskićj około siebie zgromadzonych widzi, i okazywania 
ich uległości zawsze mu są przyjemne.  Powiedziai dalćj, że nie prze- 
stanie nigdy modlić się za Francvą i armią francuską: zasyła także modł 
za nowego cesarza, aby Bóg łaskawy naród francuski na drodze dA 
ku, pokoju i religii dalćj prowadził. Francya — zakończył — zawsze 
jeszcze godna być córą najstarszą kościola. Papież, jak Monitar po- 
wiada, był wielce wzruszony, i zgromadzenie całe słowa jego nader roze 
czuliły. Oficerowie francuscy rzucili się do nóg "PR Baj który im 
dał blogosławieństwo. Wieczorem udzielił papież posłachania powtór- 
nego jenerałowi Gemeau z całą familią jego. — Dnia 5 Stycznia miał 
Raynewal wręczyć papieżowi swoje pisma zawierzytelniające, które już 
nadeszły. ; 

— Opinione zamieściła list z Medyolanu pisany dni 
który pod pewnym względem na uwagę zasluguje. 
wien oficer pienoneki, nazwiskiem Ropolo, obrażon 
stryackiego w Teatro della Scala, wyzwał g0 na pojedynek. Austryak 
jednak wyzwania nieprzyjął, tylko kazał policyi Piemontczyka areszto- 
wać. Znieważony musiał jeszcze kilka prowokacyi znieść cierpliwie, 
i odebrał rozkaz. aby niezwłocznie ziemię austryacką opuścił, Lecz po- 
stępek przebrzydły oficera aasiryackiego nieuszedł bezkarnie, albowiem 
towarzysze jego podali wniosek, ahy go z służby wydalić. 

— Kardynał Patrici wezwał okólnikiem z 20, Grudnia r. z. księży, 
aby podatki zaległe zapłacili, gdyż w razie przeciwnym środki przymu- 
sowe do nich zastósowene będą k 
AMustrya. 

— Z Wenecyi donoszą, że SARA przybycia tamże hr, Chamborda 
wszyscy naczelnicy władz cywilnych, y Ldap da i duchownych po- 
spieszyli z odwiedzinami swemi, jakoto: jen. jazdy Gorzkowski, jen. hr. 
Falkenhayn, jen. hr. Crenueville, gubernator bar, Toggenburg, patryar- 
cha wenecki itd., a nawet arcyksiąże Karol Ferdynand przybył w tym 
celu umyślnie z Treviso. Hr. Chambord nie żyje jaż jak dawnićj w ukry- 
ciu, ale owszem często przechadza się po ulicach miasta witany przez 
mieszkańców z uszanowaniem, albo lez wyjeżdża wierzchem w okolice. 

Gaz. konserw. Szląska donosi z Wiednia: Nadzwyczajna czyuność 
pannje obeenie w naszych ministeryach. Poczęści są lo nowe prace or- 
ganizacyjne, albo też postanowiema cesarskie z roku zeszłego wprowa- 
dzane bywają w życie. Po wydaniu prawa o broni wyjdzie zapowie- 
dziane prawo 0 gwardyach miejskich. Po reorganizacyi sądowćj naka- 
zanćj przed parą tygodniami nastąpi organizacya niemvićj ważna admini- 
stracyi politycznej, która wraz z tamtą naraz zaprowadzoną będzie. — 
W ministerstwie spraw wewn. gdzie obrady się w tym przedwiocie od- 
bywają, panuje nieprzerwany ruch; co tydzień po kilka razy komissye 
mieszane miewają swoje pasiedzenia, którym- sam minister pan Bach 
przewodniczy, a które częstokroć od 0. wieczor do Zgićj i Ścićj w noc 


dnia 8, Stycznia, 
Według niego pe- 
y przez oficera au- 


trwają. Ministieryum spraw wewn. przez wcielenie Węgier do zakresu 
działań swoich zwiększyło się ogromnie, a obszerne zabudowavie, które 
wieściło w sobie dawnićj zarazem nrzęda sprawiedliwości zaledwie dziś 
wystarczą na pomieszczenie biór tego ministerstwa ; w sferach dobrze 
rzeczy świadomych głoszą, że ministerstwa handlu i skarbu na nowo 
rozdzielone zostaną i pierwsze otrzyma znów osobnego naczelnika, Wa- 
źność handlu i przemysłu tem większą dziś u nas odgrywa rolę, i sto- 
sunki do Niemiec zapewne wiezadlugo się rozszerzą, a wzrost ich w in- 
nych nawet kierunkach szybko postępuje. Prórz tego do zakresu mini- 
sterstwa handlu należą sprawy kolei, telegrafów, budowle publiczne, 
poczta itd. same przez się zająć zdolne jednego szefa, a niepodobna żeby 
czynny i pracowity naczelmk jak dzisiejszy minister skarbu mógł obu 
galęzion administracyjnym na raz podołać. Utrzymują, Że przyszłym 
ministrem bandlu będzie na nowo p. Bruck po powrocie swoim z Berlina, 

m Z dniew 1. Stycznia 1853 r. weszła w życie nowa ustawa leśna, 
której ważniejsze ustępy £ą': 

Lasy dzielą się na skarbowe, gminne i prywatne. Bez zezwolenia 
żaden las nie może być irzebiony i grant jego na inne cele obracany. 
)wieżo wytrzebione wyręby winny być w lasach skarbowych i gmin- 
nych najdalój w 5 latach wiodą drzewiną okryte. W lasach pry walnych, 
termin ten może być wedle okoliczności przedłużony, Żaden las nie może 
być tak niszczony, aby trudność lub mepodobieństwo zachodziło pod- 
piesiepia chowu drzew, Nie wolno utrzymywać lasn w takim stanie, 
aby przez (o las sąsiedni narażony był ua uszkodzenia przez wichry. 
Przekroczenia karane będą od 20 do 204 zr: Lasy na których ciężą 
wyręby czyli tak zwane slużebności leśne nie tylko utrzymywane ale 
i dobrze gospodarowane być muszą. 

Pastwiska leśne nie mogą być cierpiane w miejscach drobną drze- 
winą zarosłych, gdzie bydlo może St op młodym drzewkom lub lato- 
roślom, a w las gruby wolno tylko wpuszczać bydłodlatrawy, Podściołkę 
liściową i mech, wolno zgrabywać drewnianemi tylko grabiami i to bez 
naruszenia ziemi. Gałęzie wolno zbierać tylko na wyrębach, gdzie zwy- 
czaj lego dozwala 

W miarę szczególnych postanowień właściciele lasów, na których 
służebności leśne ciążą, mają uprawnionym wskazywać za poprzedniem 
zameldowaniem co im przypada w drzewie, gałęziach lub hściach i 
przestrzenie przeznaczone do ochrony od bydła i zbiorki, nazna- 
czać pewnemi znakami. Właściciele zawiadowią uprawnionych przez 
pośrednictwo przełożonych gmin o dniu i miejscu zbiorki. Gdzie wy- 
adnie oszczędzać włodych-drzewek,-tam drzewo w zimiena śniegu mnei 
być ściane zrąbane i uprzątnione: Zresztą «wolno drzewo na wiosnę 
i w lecie ścinać, ale je przed nową wiosną uprzątnąć, aby młode latoro- 
śle opuścić się mogły, Wszystkie produkta leśne wywożone i wypro 
wadzane być muszą drogami i kolejami wskazanewmi przez właściciela lasu. 
Lasy gminne nie mogą być rozdzielane. Władze polityczne mają nad- 
zór nad gospodarstwem leśnem w ogóle. Spuszczanie drzewa na wodę, 
spławianie go w tratwach, wymaga osobnego zezwolenia,  Przy.roznie- 
cania ognia i używaniu przedmiotów mebezpieczeństwem ognia zagraża- 
jących: należy z yiki iati postępować ostrożaością. Każdy kto na: 
potka w lesie lub pod lasem ogień opuszczony winien go przytlamić o ile 
na to siły jego zezwolą. Wszystkie okoliczne wsie mogą być zawezwa- 
ne do gaszenia pożaru leśnego czy to przez właściciela, czy przez slażbę 
leśną lub przełożonych gmin.  Naieży zwrócić ciągłą baczność na niszcze- 
nie lasów przez owndy. j ł 

Właściciele lasów lub słażba dostrzegłszy szkody, jeżeli środki 
przez nich obmyślane nie zapobiegają temu, i cbawiac się przychodzi, 
aby sąsiednie lasy nie były tą plagą „zarażone, obowiązani są zawiado - 
miać o tem natychmiast władze polityczne pod karą od 5 do 50 złr. 
Personale administracyi leśnej ma sobie mieć dodang stósowną ilość po- 
mocników dla obrony 1 dozora lasu wedle krajowych zwyczajów. Per- 
sonale to może używać broni w konieczności tylko dla własnej obrony. 
O ile powszechne przepisy karne mie znajdują zaslósowania, wszystkie 
czynności uważane jako przestępstwo leśne w miarę okoliczności łago- 
dzących lub obciążających, mogą być albo odpuszczane po udzieleniu 
przestrogi albo karane aresztem od Ż4 godzin do dwóch tygodni, lub od 
5 do 50 zir. Jeżeli bydło nieprawnie w obce lasy wpędzanem jest lub 
z nieuwagi (am Zostawione, wiedy właściciel lasu lub jego zastępca nie 
może go zabijać. ale ma słaży prawo wygnania go, lub jeżeli poniósł 
szkody, zabrania na zastaw tąkjej liczby sztuk bydła, jaka mu na wyna- 
grodzenie szkód wystarczyć może. Pastuch bydło pasący winien je na- 
tychmiast wyprowadzić 2 lasu. Kto się dopuszcza karygodnćj czynności 
na szkodę właściciela lasu, ten ma całkowitą stratę wynagrodzić, tojest 
wartość nszkodzonego produkta leśnego , ale nadlo pośrednią stratę jaka 
zajsć mogła przez przeszkodzenie lob zmniejszenie roślinności lasu. 

— Dzisiejsza Gaz. wiedeńska ogłasza ilość papierów publicznych 
będących w obiega w końcu Listopada r.b. Najwyższa ilość papiero- 
wćj monety ska bowćj w obiegu będącej, a którćj przekraczać nie wolno, 
jest nateraz 1703 mil. złr. Rzeczywista ilość będąca w obiegu ludzicż 
w kasach, wynosiła w końcu Października 160,373,823 złr. w końcu Li- 
stopada 158,289,124 zir. tojest mniej 0 2,084.699 zir, Bilety skarbowe 
lombardzko-weneckie, kursowaly w sumie l} mil. lirów; 


Afryka. i. 

Według doniesień z Przylądka dochodzących do 1. Grudnia, potęga 
zbuntowanych Kafrów i Hottentotów jest widocznie złamaną, lecz nie- 
mnićj pewną jest rzeczą, Że ta i owdzie na pokój dłago jeszcze będzie 
trzeba czekać. Jenerał Cathcart wkroczył z 9000 wojska da obwoda 
Orange i wydał tamże proklamacyą, w której mieszkańcom Oznajmia, że 
przyszedł nie w zamiarze prowadzenia wojny, ale chce spory ua drodze 
spokojnćj załatwić. Dla tego niechaj każdy spokojnie zalradnień swoich 
pisie: ale ludzi zakłócających pokój surowość prawa dosięgnie i t. p. 
ołąd obecność sily jego, poważanie wzbudzającćj, utrzymała obwód 
w spokojności, i to jak się spodziewać należy, na dlugo potrwa, w in- 
nych częściach kraju zaś wciąż jeszcze kradzieże bydła i utarczki krwa: 
we raz po raz się powtarzają, — Warner powrócił z krainy Trambokie 
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i z Chopo pokój zawarł. Widział wiela Kafrów, ale powiększćj czę- 

ści wyglądałi oni na pół głodem utmorzepi, i biedacy owi dość jeszcze 

będą musieli wycierpieć, gdyż wielu dla wojny pól swoich w tym roku 

pieuprawio. — Naczelnik Seyole do niewoli zabrany ma być do Wyu- 

berg sprowadzony, gdzie pod strażą ścisłą zostawać będzie. 
Ameryka. 

Dzienniki amerykańskie przynoszą nam szczegóły ważnego posie- 
dzenia senatu w Washinglonie, na którem pan Mason wniósł mocyą: aby 
prezydent stanów komanikował senatowi, jeźli lego nieuważa za szko- 
dliwe dla dobra publicznego, kopie not arzędowych posłów francuskie- 
go i angielskiego, wzywających rząd stanów do przystąpienia do potrój- 
nego grzymierza, na mocy którego mocarstwa le zobowiązały by się nie- 
dopuszczać, aby ktośkolwiek usiłował wyspę Kubę od Hiszpanii ode- 
rwać; pan Mason żąda zarazem komunikacyi odpowiedzi, jaką dał rząd 
slanów na te noty, odpowiedzi, o którćj messaż prezydenta z 6. Grudnia 
wspomina. 

Wniosek ten wywołał interesującą dyskussyą. Panowie Mason i 
Cass mieli godne uwagi mowy. Pierwszy utrzymywał, że należy prze- 
szkadzać wszelkiemu nies!asznemu napadowi na Kubę, ale wynurzył 
zarazem przekonanie, że w przyszłości Kuba należeć musi do sianów 
zjednoczonych. »QOwoe dojrzeje, mówi pan Mason, i od drzewa swo- 
jego odpadnie, Iuterwencya europejskich mocarstw zapobiedz temu nie- 
doła. Przyłączenie Kuby do stanów zjednoczonych jest kwestyą czasu, 
a gdy nadejdzie chwila, że wyspa ta w dobrćj wierze, bez ubliżenia na- 
rodowemu honorowi będzie mogła być do stanów wcieloną, będzie nią 
niechybnie, a wówczas Europa niebędzie miała nic lepszego do czynie- 
nia, jak cicho siedzieć.« Pan Cass w tym samym przemówił duchu, ale 
gwałtowniej. Kończąc, wyraził zadowolenie swoje, że amerykańskie 
dzienmkarstwo energicznie odpowiedziało na zaczepki angielskiego. Pan 
Unterwood z Kentucky starał się zbić mowę pana Cass. Wedle niego, 
postęp dla Ameryki zależy na rozwinięcia przemysłu i handlu, a nie na 
awaulurniczych podbojach. Dyskussya odroczona została do 4. Stycznia. 


Kronika miejscowa. 

Poznnań, d. 19 Stycznia. — Odbieramy z Berlina w tćj chwili 
następującą wiadomość: W sobotę d. 15. odbyła się w sali uniwersytetu 
tutejszego promocya pana L, Wituskiego na doktora filozofi Dysser- 
lacya byla treści matematycznej. — Licznie zgromadzona młodzież, de- 
patowani i przyjaciele doktoranda zaszczycili przylombością swoją akt 
ten solenny. — Przypadek zrządził, iż doktorand bronił publicznie z ka- 
tedry, ktorą co tylko habililojący się docent teologii opuścił znanej tezy : 
że do największych nieszczęść w Polsce reformacyą policzyć trzeba. — 
Promocya spokojnie się odbyła; wieczorem małe grono przyjaciół u mło- 
dego zgromadziło się doktora. R £ 3 

— Dziś wykonano tu wyrok na niezamężnćj Rozalii Łaganowskićj 
o godzinie 8. zrana, na dziedzineu tutejszego więzienia przez ucięcie jéj 
głowy toporem, za dzieciobójstwo spełnione w okrutny sposób, bo 
wziąwszy od siostry swćj Nowakowskićj dziecie swoje z nieprawego łoża 
już lat 5 liczące w roku 1851, zaprowadzila je na pole za Bierzglinem 
pod Wrześnią i tam je udusiła chustką, a potem wygrzebawszy ziemię, 
w nićj je zakopała i dużym kamieniem polnym przycisnęła Dziecię po 
dwakroć jeszcze zajęczało, mimo to pozostawiła je w ziemi, gdzie uwar- 
ło i późnićj je dopiero odkryto poszarpane przez dzikic zwierzęta. 


Czarnogóra i Czarnogórcy. 


(Ciąg dalszy.) 

Garstka tego słowiańskiego luda, zamknięta w nieprzystępnych gó- 
rach, umiala przez tyle wieków bronić swćj niepodległości od tureckiej 
polęgi, która takim ciężarem przygniotła Bulgarów, Serbów, Bośniaków 
i Albańczyków; co więcćj w r. 1805. zwróciła na siebie uwagę całćj Eu- 
ropy stając na stronie Rosyi przeciw Francyi — słusznie tćż żebyśmy 
skreślili choć pobieżnie, dzieje Czarnogóry. 

Kraik ten składał niegdyś część carstwa serbskiego, które w czter- 
nastym wieku pod carem Duszanem doszło na chwalę szczytu znacze- 
nia i wielkości; lecz sułtan Murad L. zwyciężywszy cara Lazara, Zui- 
szczył samodzielność Serbii, przez co Czarnogóra z niektóremi przyle- 
głościami, przyszedłszy pod rządy roda Czenojewiczów, stała się ponie- 
kąd hołdowniczką porty, wszakże w ustawnych z nią walkach i sporach, 
nigdy niepodległości swćj niestraciła zupelnie. Z dziejów ich trudno do- 
macać się prawdy; są bowiem utkane z podań, pieśni bohaterskich i ba- 
jek. To pewna, że w początku szesnastego wieku, jeden z udzielnych 
kniaziów czarnogórskich, Jerzy, ożenił się z Wenecyanką z familii Mo- 
cenigów, która namówiła go, żeby dzikie góry orzucił, a przeniósł się 
do Wenecyi. On téż z przyzwoleniem narodu z ożył swą godność w rę- 
ce władyki, i odtąd władza duchowna piastuje lam świecką władzę, 

Niczćm nicutlumiona nienawiść Czarnogórców do Turków zmusza- 
jących ich często-do przyjęcia Islamizmu, kazała im sprzymierzać się 
z każdym nieprzyjacielem Turcyi; tym końcem bardzo czynny wieli 
udział w wszystkich wyprawach rzeczypospolilćj weneckiej; a nareszcie 
chcąc wyjednać sobie opiekę Rosyi ogłosili się w r, 1712. poddanymi 
Piotra W., który przyrzekł zasłaniać ich, jako wyznawców jednej pra- 
wosławnój wiary. Jednakże opieka ta była tylko na papierze, gdyż je- 
Szcze w (ym samym roku Turcy uderzyli na Czarnogórę przeważnemi 
silami; lecz odparci ze stratą, wrócili po niejakim czasie pod Nuumanem 
Kiaprelim z armią stodwudziestotysiączną, Hetman turecki nieufny licz- 
bie swych wojsk, a znający rozpaczliwe męstwo Czarnogórców, uciekł 
się do fortelu, ofiarając im bardzo korzystną ugodę; gorale bez żadnych 
zasobów, a szczególnićj bez prochu i kul, dali się złowić ow 
com. Trzydzieslu siedmiu naczelników z zapewnieniem, e im włos 
z głowy niespaduie, udało się do obozu baszy dla ułożenia warunków 
ugodnych. Lecz zaledwo pokazali się, porwano ich zdradźlącać; Tur- 
cy natychmiast wkroczyli w głąb gór, gdzie nieznaleźli oporu, bo mie- 
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szkańcy pozbawieni przywódzców i amanicyi, po rozpaczliwym oporze 
poddać się mnsieli.  Zwycięscy spahli Cetynię, monaster, mieczem 
i ogniem ścigając górali, których wytępili dużo, i dużo w jassyr zabrali. 
Obwiniano Wenecyę, że obojętnie patrzała na zniszczenie wiernych jéj 
sprzymierzeńców — lecz rzeczpospolita zbyt była słabą w tej strome; 
wszystkie jéj siły skupiały się w Morei dla utrzymania zagrożonych tam- 
że posiadłości weneckich. 

Po tej klęsce, prawie przez całe pół wieku, niewystępują w głośniej- 
szych walkach; Rosya tylko od czasu do czasu pomna na dawniejszy s0- 
jusz, przesyła im zasiłki pieniężne, mianowicie pod panowaniem impe- 
ralorowćj Elżbiety. Dopiero r 1767. odnaczył się wypadkiem, który 
sprawił mocniejsze wstrząśnienie w tym kraju. Jakiś awanturnik nazwi- 
shiem Stefan Mały, miebiący się być Herwatem, zbiegłym z austryackie- 
go wojska, przebiegał Czarnogórę z razu jako oszust, potćm przyjął 
służbę u jednego obywatela w bliskości Budwy. Podobnie jak u nas 
niegdy Dymitr, i on zwierzył tajemnicę swemu panu, powiadając że jest 
Piotrem III. carem rosyjskim. Łatwowierny ów człowiek zaczął wu oka- 
zywać uszanowanie, tu i owdzie puszczać o jego godności pogłoski, aż 
nakoniec po całym kraja gruchnęło że Piotr HI. żyje. 

Aczkolwiek zraru władyka uznał go za oszusta, jfdnakże liczba 
jego stronników powiększała się z dniem każdym, tak dalece, że w koń- 
cu ogłoszono go naczelnikiem kraju. Patryarcha Serbii darował mu 
przepysznego rumaka z rzędem. Niejaki Piotr Džaja, najznakomitszy 
z obywateli w Rizano, miasta leżącego w terrytoryam weneckiem, stał 
się zapalonym jego stronnikiem, co nie małe poruszenie zrządziło w oko- 
licznych mieszkańcach lak że się już gromadzić i zbroić zaczęli. Rzecz- 
pospolita widząc na co się zanosi, chciała koniec temu położyć i skarcić 
mieszkańców Rizano; ale w słabości swćj, musiała spolitykować i cieszyć 
się pozornćm posłuszeństwem. * 

Gdy się to działo, dwór rosyjski przysłał do Czarnogóry księcia 
Doełgorukiego ażeby samozwańca zdemaskował. Z iego powodu, wła- 
dyka zwołał wszystkich naczelników nahii do Cetyni; jeden tylko naczel- 
nik z Szermnicy niestanął; Szermnica bowiem była stolicą fałszywego 
cara. Władyka wraz z księciem Dołgorukin wytłumaczyli zgromadzo- 
nym, że Piotr III. nieżyje, i że ten który jego miano przybiera, jest 
oszusten. Zgromadzenie dało się zrazu przekonać; bo jednoglośnie 
oświadczyło, jako nic wiedzieć niechce o Stefanie Małym. 

Z tém wszystkiem, gdy nazajutrz wiwalowe strzały rozlegające się 
po górach, zwiastowały przybycie mniemanego cara, wszyscy naczelnicy 
pośpieszyli go powitać, wołając: niech cię Bóg nam zachowa na dziś 
i na zawsze! 

Samozwaniec ufny w miłosć Czarnogórców świało wjechał do Ce- 
tynii, lecz władyka wraz z Dolęorukim, nie zasypiali sprawy i używszy 
różnych podstępów, potrafili go nakoniec uwięzić w izbie będącćj na 
dragiem piętrze monasteru. Stefan, acz widział się w łapce, niestracił 

rzytowności, i obracając się do gorali postawionych przy nim na straży, 
zawołał: Teraz przekonajcie się że muszę być prawdziwym carem, bo 
i sam książe Dołgoruki uznał mię za takiego, kiedy mi dał izbę nie pod 
sobą, ale nad sobą... Widać że Stefan znał się na ludziach, a przynaj- 
mmej na Czarnogórcach, bo tym argumentem przekonał ich od raza, tak 
że w trynnfie wyprowadzono go z więzienia wykrzykując: Że to pra- 
wdziwy car! — Dołgoruki niespyszna musial się wynosić, zdobywając 
to doświadczenie, że jak we wszystkim tak i w dyplomacyi nie zawsze 
najrozumniejszy argument i czysta prawda, trafiają do przekonania... 

M krótce potćm znaczne siły tureckie, uderzyly na Czarnogórę, 


Walne zebranie Towarzystwa Naukowćj 


Szanownych przyjacieli ze mną handlujących 


biorąc sobie za pozór dość prawdopodobny, jakoby Stefan Mały był 
ajentem Rosyi, z którą porla zostawała w wojnie. Niewiadomo jaki 
mógł brać udział w czasie téj wojny; to tylko pewna iż na pograniczu 
Hercegowiny wzniósł kilka warownych zameczków. 

Przez ciąg prawie czteroletni Samozwaniec rządził w Czarnogórze, 
doznając ślepego posluszeństwa. Powiadają, iż pewnego razu skazał był 
na śmierć dwóch górali przekonanych o kradzież. Ludzie ci, nim po- 
szli na śmierć, złożyli przy gościńcu, pod kamieniem, pistolety w srebro 
oprawne i dziesięć czerwonych złotych; a chociaż gościniec bardzo był 
uczęszczany, aui broni tćj, ani pieniędzy, nikt przez kilka tygodni nie 
ruszył. Wpływ nadzwyczajny mocą którego człowiek ten miał trzymać 
na wodzy € zarnogórców: nie znoszących żadnego jarzma, znacznie o- 
słabł i ostygł podczas wojny z Tarkiem. Najpodobnićj, iż mało poka- 
zywał odwagi: przez co na powadze i znaczeniu stracił. — Śmierć jego 
była trucizną, naprzód wzrok stracił z powoda wysadzonćj miny, polem 
schroniwszy się do jakiegoś monasteru, zamordowany został przez swe- 
go sługę z namowy Skadarskiego baszy. 

W następnych latach Czarnagórcy znakomite oddawali przysługi to 
Austryi to Rosy! prowadząc partyzancką wojnę z Turkami. Wszakże 
pokój w Sistowie r. 1791 zawarty, nie zapewnił im niepodległości: do: 
piero 1796 sami ją sobie zdobyli, rycerskim czynem, godnym starćj Gre- 
cyi, — Porta nie mogąc drogą negocyacyi wymódz na Czarnogórcach, 
aby jej zwierzchnictwo uznali, dała rozkaz baszy skadarskiema zebrać 
wojsko, i uderzyć na czele Albańczykow, janczarów i samych pałków 
wyborczych. Czarnogórcy pod hetmanem i władyką swoim Piotrem 
Piotrowiczem wyszli na spolkanie, Gdy dwa wojska miały przyjść do 
starcia się, władyka zrobiwszy falszywy atak, cofnął się w wąwóz i Za 
sadziwszy w nim pięć tysięcy człowieka, rozkazał pozapalać w nocy sze- 
roko ognie, porozwieszać po krzakach czerwone kołpaki, aby nieprzy= 
jaciel rozumiał, że obozaje cała siła czarnogórska. Jest to starosłowiań- 
ski wojenny fortel opiewany nawet w staroczeskich pieśnich królodwor- 
skiego rękopisu. — Udał się też jak niegdyś Wojmirowi. Władyka tym: 
czasem naglyin pochodem z lyłu zachodzi. Torcy myśląc, że przed sobą 
mają całą siłę, w którym 5000 walecznych dzielny daje opór. © Wscho- 
dzące słońce odsłoniło Turkom, że byli wzięci w dwa ognie. Po trzech 
dniach zaciętćj walki nieprzyjaciel stracił 30,000 żołnierza. Dziś jeszcze 
w Cetyni pokazują na pamiątkę głowę baszy Skadaru. Od tćj chwili 
Turcy nie śmieli już zaczepiać Czarnogórców. Zwycięztwo dało im 
niepodległość. (d. c. n) 


Przybyli do Poznania dnia 19. Stycznia. 


BAZAR: Hr Mycielski z Ponieca; Węgierska z Rudek; Mizerski z Boro- 
wa; Szenie z Trzcielina; Bojanowski z Małpina. 

BUSCHA HOTEL RZYMSKI: Zastrow z Rybna; Sarazin z Rosnowa; ks, 
Kluck, Make i Wilezewski z Grodziska. 

HOTEL BAWARSKI: Rychiowski z Zimnowody; Wężyk z Rogaszyc; Li- 
siecki z Pleszewa 

POD CZARNYM ORŁEM: Jarantowski z Książna; Wągrowiecki z Szczytnik; 
Suchorzewski z Tarnowa; Rujewski z Pakszyna; Swięcieki z Szczepankowa. 

HOTEL DREZDENSKI: Unrnh z Pniew. j 

HOTEL RZYMSKI: Chruszczyński z Gniezna; Potworowska z Wrześni: 

HOTEL PARYSKI: Bandelow z Latalic; Rogaliński z Gwiazdowa; ks. Krzy: 
wiński z Wronek- . 

POD WIELKIM DEBEM: Drzyński z Neuhausen; Gosławska z Górki. 

HOTEL WIEDENSKI: Niemojewski z Sliwnik. 

POD TRZEMA LILIAMI: Hepke z Sękowa; Brychczyński z Wilczyna; 
Winniecki z Góry; Maciejewski z Popkowie. 

W mieszkaniu prywatnóm: Mikorsk' z Brzezia, ul, Berlińska Nr. 30. 
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pomocy powiatu Bokoskiego odbędzie się 
w Lwówku w probostwie dnia 3. Lutego r. b. 
o godzinie 10). zrana, na które wszystkich człon- 
ków powiatu niniejszćm zaprasza, 
Lwówek, dnia 16 Stycznia 1853. 
Komiiet Towarzystwa Naukowej Pomocy. 


Domnium PYtalrów pod W agrówcem 
potrzebuje dobrego ogrodnika od 1. Marca 1853, 
Ten nawet byle dobry ogrodnik, człowiek pilny 
iuczciwy, Z żoną być może. 


|BGOEOCOOOGRODOCGEĘOGCGOCOQECO +. 
W Babinie pod Środą i w tym H 
roku sprzedają się ryki wiadomej dobroci. 3 
Admimstracya ekonomiczna miejscowa do 8 
téj sprzedaży jest upoważnioną, 
 oGGoG02GdGGG0G000504000007 
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Dominium $obółka pow. Pleszewskiego, 
ma tryki i 200 maciór do chowu do sprzedania. 


TERET EEEE TEER TY 
$8, Dla Panów gospodarzy wiejskich. 


Gyps Sperenbergski $ 
do mierzwienia, $ 
38 uznany za wyborną mierzwę przez wiele *. 


8 towarzystw azronomicznych, poleca po 
8 bardzo niskich cenach ranco w Pozna- * 
Ks 
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BOB. 


nia i innych punktach nad Warta. 
Edward Epirin.. 
na tylnem Chwaliszewie pod Nr. 114. 


uwiadamiam niniejszem, że Pan Jan Kall na 
dniu 28. Września r. z. z handlu mego wystąpił 
i już więcćj nie ma prawa pieniędzy na rachu- 
nek mój odbierać. 

Leszno w Styczniu 1858. r. 
J. R. Hedinger. 


W ysokićj Szlachcie į Szanownej Publiczności 
poleca się jako malarz i podejmujący się budo- 
wania. 

Kościan, dnia 12. Stycznia 1853. 

` Józef Theinert. 


Drugą nadsćłkę świeżego Astra- 
chańskiego kawiaru otrzymał 
wprost G. Bielefeld, przy rynku Nr. 87. 


Piąlą nadsélke swieżych Kibląg- 


skich minogów, tudzież wędzone fo 
sosie, olrzymał 


Gi. Bielefeld przy rynku Nr. 87. 


ABE Pierwszą nadselkę ponsowych Messen- 
skich pomarańczy, tuzin po 18 i 24 Sgr., i so 
czystych Messeńskich cytryn, tazin po 8 Sgr., 
otrzymał i poleca 

Hzydor Busch, 
go Wilhelm. ulica Nr. 8. pod Złotą kotwicą. 

I~ Haimburską wędlinę, wędzone ozory, 
wędzone półgęski, wędzone i marynowane ło- 
sosie odebrał znów i poleca j 

Fzydor Busch, 
Wilhelm. ulica Nr. 8 pod Złotą kotwicą. 
ARES AE OB 0 0 irek 


- Hamburgska wędlina u 
Braci Andersch. 


ieże Holsztyńskie ostrzygi 
u Braci Andersch. 
- Kurs giełdy Berlińskićj, m, 
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CENY TARGOWE. 


w mieście Poznaniu. 
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